Rok XXV. 


PRENUMERATA | 
| w miejscu: | 
|rocznie L . rs. 3 kop. 20 
półrocznie rs. 1 kop. 60 | 
[kwartalnie . rs, — kop. 80| 
| Cena pojedyńczego numeru | 
| kop. 8. 
| z przesyłką: 
rocznie. . . rs. 4 kop. 80 | 
półrocznie > rs. 2 kop. 40 | 
| kwartalnie . ra. 1 kop. 20 | 


Petroków, 16 (28) Listopada. 1897 r. 


TYDZIEŃ 


OGŁOSZE.! 


| Za ogłoszenie t-razowe k.8 
| 


|. jednoszpalłowega wiersza 
petitu, Za ogłoszenia kilka- 
[krotne — po k. 5. 

|sza. Za reklamy i nekrologi, | 
|oraz ogłoszenia. zagraniczne | 
| pok. 10 od wiersza—Ża ogło- | 


od wier- 


| szenia, reklamy i nekrologi na 
i-ej stronie ро k. 20 od wier- 
| sza petitu, 

(leden wiersz szerokości strony= 
| 4 wierszom jednoszpaltowym. 


| 


"Wychodzi w każdą Niedzielę wraz z oddzielnym stałym Dodatkiem Powieściowym. 


Prenumeratę przyjmują: 
W Piotrkowie Biuro Redakcyi i obie księgarnie, zi k 
Schatke, Fischera i Kolińskiego. W Częstochowie W. Komornicki. W Bę- 
dzinie W. Janiszewski Stan. W Brzezinach W. Adam Mazowita. W Dą- 


browie W. Waligórski Karol. W Sosnowcu W. Jermułowicz. W Łasku 
W Radomsku W. Myśliński 


i Sklep Stowarzyszenia Spożywczego. 


W. Grass. W Rawie W. Hipolit Olszewski. 


W Lodzi księgarnie 


takież biuro pod firmą 


W Łodzi W-ny Gustaw Zalewski ulica Mikołajowska № 7. 
miastach powiatowych gubernii piotrkowskiej—osoby obok wymienione 


Ogłoszenia przyjmują: 
W Piotrkowie Redakcyja „Tygodnia“ i obie księgarnie, 
wie „Warszawskie Biuro Ogłoszeń* 


W Warsza- 
Gracyjana Ungra Wierzbowa 8; огах 
„Piotrowski i S-ka* (dawniej „Rajchman i S-ka“), 
W innych 


przyjmujące prenumeratę. 


HOTEL „PICUORJA* 
Restauracyja 
Handel Win i Towarów Kolonijalnych 
w Sosnowcu 
K. DAJKOWSKIEGO. (7—4 
m 


Z Sielca 


(pod Sosnowcem). 


Zbiory —Park-—Zgrowadzenie gminne, —Potrze- 
ba kościoła —Zabawy,--Nieudany wieczór —Po- 
trzeba pensyl żeńskiej 2-klasowej. 


Jesień jak dotychczasmieliśmy prawdziwie piękną 
1 najstarsi u nas wiekiem dawno nie pamiętają 
takiej. Słońce w pałuduie przygrzewało i dochodziło 
do 18 stop. Reaumiura; to też wszędzie na polach 
i w ogrodach roboty jesienne są zupełnie pokoń- 
czone, a zusiewy ozime przedstawiają się obiecu- 
jąco. Kartofle wszędzie wykopane. Z powodu 
jednak mokrego lata w wielu miejscach wygniły, 
со znacznie odbiło się na obecnej cenie: za korzec 
płacimy rs. 2.50. Kapusta względnie dobrze się 
obrodziła; kopa średnio-pięknej kosztuje od 75 k, 
do rs. 1 kop. 5. 

Przez park nasz nawet w dzień niepodobna jest 
przejść spokojnie bez narażenia się na zaczepkę 
те strony panów amatorów cudzej własności. 
Ptaszków tych z każdym dniem coraź więcej się 
mnoży, a niestety lekarstwa na nich nie mamy; 
niedalej jak kilka dni temu o 11 godzinie rano na 
idącego z Sosnowca do Sielca starozakońnego 
p. Siwka, napadło dwóch rzezimieszków, którym 
jednakże, dzięki przytomności i energii napadnię- 
tego, rabunek się nie udał, a skończyło się tylko 
na tem, że Siwek własną swoją laską został obity. 

21 października r. b. w naszej gminie Górni- 
czej, odbyło się gminne zgromadzenie, na którem 
zebrani w znacznej ilości fabrykanci i obywatele 
jednogłośnie postanowili obecną gminę Górniczą 
znajdującą się w Dąbrowie, rozdzielić na trzy 
oddzielne gminy, a mianowicie: Dąbrowa Zagórze 
i Sielce.-—Pierwszy spis ogólny ludności, sporzą- 
dzony wr. b. wykazał w naszej gminie stałych 
mieszkańców 53,158; nie więc dziwnego, że przy 
takiej znacznej ludności, zarząd gminy komple- 
tnie jest zawalony ciągłą niewyczerpującą się ro- 
botą. Po eałych dniach, a czasami i dłużej po- 
trzeba wyczekiwuć w kancelaryi, w celu załatwie- 
nią interesu. Urzędnicy z niewielką przerwą na 
obiad od rana nieraz do późnej nocy pracują, by 
dostatecznie podołać swoim obowiązkom; 20,000 
jest papierów wchodzących, а 24,000 wychodzą- 
cych, prócz wyroków sądowych do wykonania, 
których rocznie jest 800 karnych, a 1,000. cywile 
nych.—Obecna administracyją gminna składa się: 
z wójta, kandydata, pisarza, dziesięciu pomocni- 
ków pisarza, woźnego i sześciu stróży; koszta zaś 
utrzymania tej administracyi wynoszą rocziie 
12,094 rs. 56 kop.- Jeżeli uchwalony przez zgro- 
madzonych projekt pódziału gminy na trzy części 
uzyska m władzy wyższej aprobatę, to zapewne 
w niedalekiej przyszłości będziemy mieli w Sieltu 
stałą swoją gminę, w skład której wejdą: dobra 
Modrzejów-Sielce, wieś Sielce, kolonija Dębowa 
Góra, pustkowie Kuźnica, kolonija Konstautynów, 
stacyja D. 7, Gzichów; z fakryk zaś: obydwie 
przędzalnie pp. Schónów, kopalnie „Hr. Renar- 


da“, śrutownia p. Malinowskiego, papiernia p. 
Lamprechta, browar, młyn parowy i piekarnia 
„Hr, Renarda“, Huta Katarzyna, chemiczna fabry- 
ka Gzichów, fabryka kotłów pp. Fitznera i Gam- 
pera i mydlarnia p. Neugebauera. -Tak projekto- 
wana nowa gmina „Sielce“, wedłng sporządzone- 
go spisu ludności mieć będzie 16,792 stałych 
mieszkańców. 

Jeszcze w roku zeszłym urzędowe władze ze- 
zwoliły na budowę nowego kościoła w Zagórz 
do której to parafii należy Siel 
wprawdzie niewielki, jednakże 
ięc budowa tej nowej świąt pod każdym 
względem większą by miała bytu w Sieleu 
żeli w Zagórzu, Do Zagórza mamy cztery 
wiorsty i zimową zwłas: porą komunikacyja 
jest bardzo utrudnioną; z tej więc тасу} bardzo 
wiele osób w kościele wcale nie bywa. Dla na- 
szego roboczego ludu dom Boży i głoszone w nim 
słowo Boże mają wielce doniosłe znaczenie; gdy- 
byśmy więc w Sieleu, gdzie znajduje się tak wiele 
fabryk i robotników, mieli kościół, to bezwątpie- 
nia lud nasz więcej uszlachetniałby się; bywanie 
w kościele wywierałoby na aim wpływ dodatni, 
i może mniej mielibyśmy rozpusty, zgorszenia 
i występków przeróżnych. Prawie jestem pewny, że 
jeżeliby niniejszy projekt został przyjęty—to fun- 
dusz z dobrowolnych ofiar na budowę kościoła 
w Sielcu zebranyby został w bardzo krótkim 
czasie. 

Na rozpoczęcie zimowego sezonu zabaw, grono 
tutejszych amatorów przygotowywa amatorskie 
przedstawienie na które złożą się komedyje: „Ka- 
losze* Fredry, „Nasze Bziki*  Piątkowskiego 
i „Ошорі Arystokraci* Anczyca. 

Zapowiedziany przez p. elniokiego na dzień 
80 października r. b. w miejscowym teatrze wie- 
czór Mickiewiczówski, zrobił znpełne fiasko; zale- 
dwie zebrało się kilkanaście osób, a sprzedane 
bilety nawet w części nie poktyłyby kosztów 
urządzenia. To też wieczór został odwolany. 

Do wielkiej inowacyi w sąsiedniej z Sielcem 
kolonii Wygwizdów, należy zaliczyć przybitą od 
dni kilku na fabryce „Huldschyński i$-ka* skrzyn- 
kę pocztową, 2 której podobno dwa razy dziennie 
są wyjmowane listy. — Jeżeli już nie oddział po- 
cztowy,. to chociażby taka skrzynka umieszczona 
w Sieleu, przyniosłaby tutejszym mi: ańcom 
wielką przysługę; brak takowej niemile daje się 
nam uczuć. 

Odczuwatny także w Sieleu' wielki brak począt- 
kowej, choćby 2 klasowej prywatnej szkoły żeń- 
skiej. Nie ulega najmniejszej wątpliwości, iż pra- 
wdziwie dobra, przez zdolną, praktyczną nauczy 
cielkę prowadzona taka szkoła cieszylaby się tu- 
taj niezwykłem powodzeniem!.. 


je 
ni 


Linyk. 
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WYKSZTAŁCENIE TERMINATORÓW 
RZEMIEŚLNICZYCH. 


Żywe zainteresowanie jakie obudziła w 
swoim czasie sprawa „Wykształcenia ter- 
minatorów rzemieślniczych“, poruszona przez 
p. Marcina Osmałę, w Komitecie Towarzy- 
stwa popierania rosyjskiego przemyslu i 
handlu, zniewoliła nas za pośrednictwem 


specyjalnego korespondenta zasięgnąć wia- 


domości u źródła, Ponieważ współpracownik 
nasz, mieszkający w Peterzburgu, nadesłał 
nam dopiero teraz tę pracę, ой оку deur 
kiem po rosyjsku przez wspomniany komi- 
tet, z treścią jej przeto pozwolimy sobie za- 
poznać naszych czytelników. 

W słowie wstępnem p. Osmała zwraca 
uwagę na słaby rozwój statystyki w Pań- 
stwie i zaznacza, że rozwój takowej zaczy- 
na się dopiero od 1872 r. t. j. od chwili osta- 
tniego. międzynarodowego kongresu w Pe- 
terzburgu; a jakkolwiek statystyka nie do- 
szła jeszcze do takiej doskonałości aby mo- 
gła odzwierciadlać wszystkie kierunki eko- 
nomieznego rozwoju, to jednakże władze 
zgromadziły jaż pewne materyjały, z których 
można czerpać dane statystyczne, jakie też 
autor pomieszcza. 

Nie będziemy tu przytaczać całego szere- 
gu suchych, choć nader wymownych kolumn 
statystycznych; podamy tylko ostateczne 
wyniki, niezbędne dla dokładnego zrozu- 
mienia niniejszego sprawozdania. 

W Warszawie szkół niedzielno-rzemieślni- 
czych bezpłatnych jest 27, a mianowicie: 
2-—IV klasowe, 5— ПІ klasowych, 6—1I kla- 
юу 114—1 klasowych. 

liczbie szkół powyższych jest jedna 
założona i utrzymywana przez Urząd Star- 
szych Zgromadzenia rzeżników i przezna- 
czona specyjalnie dla uczniow {едо stanu; 
do pozostałych zaś chodzą terwinatorzy in- 
nych rzemiosł, 

Z materyjałów statystycznych widzimy, 
że w r. 1891 w klasie pierwszej było uczniów 
1079, w drugiej 522, w trzeciej 226 i w 
czwartej 63; GTE: do tego 374 uczniów 
którzy w ciągu roku opuścili szkołę, ogólna 
liczba chodzących do szkół niedzielno-rze- 
mieślniczych w roku 1891 wyniesie 2264. 
Całorocznego jednak kursu—jak widzimy — 
słuchało zaledwie 1890 uczniów stanu rze- 
mieślniczego, со w obliczeniu proceutowem 
tak się przedstawia: w klasie 1—57%, w kla- 
sie II—28%, w klasie III—12% i w klasie 
TV—3%, czyli że procent kształcących się w 
klasach wyższych nieustannie się zmniej- 
SZAŁ 

Jeżeli teraz zwrócimy uwagę, że ogólna 
liczba terminatorów w Warszawie wynosi 
18,463—to stosunek chodzących do szkół 
przedstawi się: jak 1—7. 

Dane do powyższych wyliczeń autor czer- 
pał z Iustrukcyi szkół m. Warszawy i z wys 
działu handlowo-statystycznego magistratu 
m. Warszawy. 

W dalszym ciągu swojego studyjum autor 
przytoczył wszystkie przepisy prawodawcże, 
dotyczące wykształcenia terminatorów, z 
których widzimy, że do 1887 roku przy wy- 
zwalaniu na czeladnika żądano świadectwa 
ze skończenia 3-ch klas, a od 1887 cenzus 
umysłowy zmniejszono tylko do 2-ch klas. 

Bardzo naturalnie—mówi anutor—że po- 
łączenie rozporządzenia takiego ze słynną 
francuzką zasadą wolności pracy „laisser 
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faire, laiser passer“, która się i do Rosyi 
jakoś przez kordon graniczny przedostała — 
wywołało szereg przepisów prawodawczych, 
zakończonych rozporządzeniem *wydanem/ 
dla Królestwa Polskiego w 1908 r. 

Rozporządzenie to wprowadza 0 nas prawo 
„O konsensach*: według niego za opłatą 
tak zwanego podatku przemysłowego, każdy 
może, kto tylko chce, otrzymać pozwolenie 
(konsens) na prowadzenie rzemiosła bez 
względu na to, czy ma pojęcie о takowem 
lub niet. 

Autor, chcąc przekonać jak  niekorzy- 
stnie odbiło się to rozporządzenie na naszych 
rzemiosłach przedstawił (na str. 13 i 14-ej) 
położenie szewców w. Warszawie, 
w skróceeniu dosłownie tu przytaczamy: 

„Ogólna: wartość wywiezionego z Króle- 
stwa Polskiego obuwia do Cesarstwa, wy- 
nosi na mocy obliezeń statystyki wywozo- 
wej naszych dróg żel. 15,000,000 rubli, nie 
wliczając w to w Warszawie i okolicy sprze- 
danego obuwia, Cały ten handel spoczywa 
wyłącznie w rękach żydów-pośredników. 
Oni to utrzymują olbrzymie fabryki chole- 
wek, składy skór i wogóle całego matery- 
jalu surowego.“ 

„Szewcy dostają materyjał surowy kom- 
pletny, z którego robią obuwie i robotę go- 
tową odnoszą do pracodawców, a ci sprze: 
dają ją do Cesarstwa. Porównywając wyna- 
grodzenie czeladników pracujących dla ży- 
dów i majstrów chrześcijan (egzystujących 
samodzielnie) widzimy, że za zrobienie pary 
bucików prunelowych szytych, damskich, 
nazwanych technicznie „wywrotkami* maj- 
strowie chrześcijanie płacą 50—70 kopiejek, 
a ża риге damskich zimowych tak zwanych 
technicznie „śpilkowych* płacą od 70 kop. 
do 1.20 i wyżej, żydzi zaś płacą za pierwszy 
gatunek roboty 25—40 za parę, a za drugi 
40--60 kopiejek.  Qzeladnik szeweki zatru- 
duiony dla żyda zarabia dziennie przy 16-0 
godzinuej pracy 50—75 kopiejek, а ezela- 
dnik szewceki zatrudniony dla chrześcijanina 
majstra zarabia dziennie przy 12 godzinnej 
pracy od 75 kop. do rs. 1. 

W takich warunkach wyrobione obuwie 
jest nader liche; cóż więc dziwnego, że kon- 
sument na dalekich rynkach Cesarstwa jest 
dziś uprzedzony do tak zwanej polskiej 
produkcyi, która wykonywana w takich wa- 
runkach nie może być dobrą. 

Rozwijając w dalszym ciągu myśl swoją 
autor widzi przyczynę biedy rzemieślników 
w małym ich rozwoju umysłowym, nie po- 
zwalającym im korzystać nawet 2 przysłu- 
gujących praw i przywilejów, i tak np. do 
sekcyi rzemieślniczej warszawskiego oddz. 
Tow. pop. ros. przem, i handlu należy bar- 
dzo mało rzemieślników, pomimo że składka 
wynosi zaledwie rocznie rs. 5a oddział 
egzystuje już lat kilkanaście!“ 

W 1891 r. otworzono za pozwoleniem 
władzy pierwsze Muzeum Rzemiosł. W licz- 
bie ofiarodawców widzimy bardzo mało pro- 
tektorów rzemieślników, a jedyne pismo po- 
święcone interesom stanu rzemieślniczego 
„Gazeta Rzemieślnicza* niema ргепишега- 
torów ze świata rzemieślniczego i dlatego też 
nie odpowiada celowi. Jakże bo mają prenu- 
merować rzemieślnicy Gazetę Rzemieślniczą, 
kiedy czytać nie umieją! Zagranicą tymcza- 
sem nietylko każde rzemiosło ma swoje 
pismo, lecz jeszcze każde rzemiosło ma tyle 
dzienników, na ile oddziałów specyjalnych 
się dzieli=i tu autor wylicza wszystkie pisma 
fachowe wychodzące w Niemczech. 

W dalszym ciągu swej pracy autor po- 
równywa przepisy prawodawcze odnoszące 
się do rozwoju stanu rzemieślniczego u in- 
nych narodów, a mianowicie: Austryi, Niem- 
czech, Francyi, Anglii i Stanów Zjednoczo- 
nych Ameryki Północnej; kończy zaś stu- 
dyjum swoje następującemi wnioskami, opar- 
temi na analizie przepisów prawodawczych 
sąsiednich państw, które w streszczeniu 
przytaczamy: 

T) Zniesienie prawa o konsensach. 

2) Zaprowadzenie ogólnego zarządu do 


które. 


spraw rzemieślniczych. “W zarządzie tym, 
skoncentrowałaby się administracyjna część 
wszystkich cechów 1 do składu zarządu we- 


(Szli wszyscy” starsi © zgromadzeń —rze-| b 
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lednem słowem, byłaby to 
instytucyja stojąca zawsze w obronie inte- 
ge ү stanu rzemieślniczego w całej rozciąc 

ości, ҹ 
Р 3)  Zaprowadzenie kontroli tak nad cho- 
азі terminatorami do szkół niedzielno- 
rzemieślniczych jak í nad wyawolinami—aby 
wszyscy mieli wymagane przez prawo świa- 
dectwa szkolne. 

Tu autor obmyślił tak dokładną kontrolę, 
24 prawo to wykonane zostałoby w zupeł- 
ności. 

SZER Е 


Z Miasta 1 Okolic. 


— Dzień galowy. № dniu 26. b. m. t. j. 
w piątek, z powodu rocznicy uro Jej Ce- 
sarskiej Mości Matki Najj jejszego 
Pana w kościołach wszystkich wyznań, od- 
były się nabożeństwa, a miasto było przy- 
brane flagami i iluminowane. 

— Dziś drugi i ostateczny termin ogól- 
nego zebrania ezłonków naszego towarzy- 
stwa dobroczynności, na którym ma być 
omawiana wielce ważna sprawa budowy 
własnego domu towarzystwa. Szanowni 
czytelnicy nasi zapewne sobie przypominają, 
że byliśmy zawsze gorącymi tego projektu 
zwolennikami. 

— Rozszerzenie 


operacyj towarzy- 
stwa kredytowego miejskiego. Oprócz 
miast Tomaszowa, Radomska i Będzina 
o przyłączenie do naszego Towarzystwa 
Kredytowego miejskiego stara się obecnie 
i miasto Zgierz. 

— Grób pod piwni 
О godzinie 4!/, wieczorem w ubiegły piątek 
wszedł do jednej z piwnie nowo budującego 
się domu Goldsztejna, przy ulicy Bankowej, 
шшаг Adam Zawadzki, dla wyjęcia, 4 pod 
zmurowanego dnia poprzedniego sklepie- 
nia drownianych buksteli. — Niezaschnię- 
te jeszcze i  niestężałe sklepienie, po 
usunięciu utrzymujących go łukowych na 
stemplach podpór (buksteli), Ad риу, 
prawiając nieszczęśliwego o śmierć natych- 
miastową. 

— Naczelnikami oddziałowymi straży 
ochotniczej miejscowej zostali pp. Sporzyński, 
Ostrowski, Mańkowski, Szymański i Kgier- 
A Pan gubernator wybór ten zatwier- 

DLS 

— Doroczna rewizyja, W ubiegłym 
tygodniu miała miejsce doroczna rewizyja 
biegu służby i biura tutejszej dyrekcyi szcze- 
gólowej Tow. Kred. Ziemskiego, Rewizyi 
przez dni 4dokonywał radca delegowany dy- 
rekcyi głównej, p. Edward Chrzanowski, 
właściciel dóbr w gubernii lubelskiej. 

— Przyjazd kuratora. W przyszłą nie- 
dzielę w tutejszem gimnazyjum męzkiem spo- 
dziewaną jest krótka bytność p. kuratora 
okręgu warszawskiego naukowego rż. r. st. 
Ligina, który ma być obecnym podczas po- 
święcenia świeżo zbudowanej w samym 
środku gmachu gimnazyjalnego, na 2 piętrze, 
cerkwi prawosławnej, na miejscu dawnej 
biblioteki. Ta ostatnia wyniesioną została 
przed paru laty, t. j. przy rozpoczynaniu bu- 
dowy cerkwi, do sąsiedniego domu po 
skiego, stojącego w podwórzu gimnazyjal- 
nem i bezpośrednio łączącego się z kościo- 
łem po-pijarskim. 

— Internat. Dyrektor gimnazyjum czę- 
stochowskiego czyni starania o zbudowanie 
na podwórzu gimnayjalnem oddzieluego bu- 
dyuku, przeznaczonego na pomieszczenie 
internatu z salą rekreacyjną. 

— lInkasent. Towarzystwo nasze dobro- 
czynności dla chrześcijan, aby ułatwić człon- 
kom swym regularne wnoszenie zadeklaro- 


wanych opłat, a pozostałym mieszkańcom 
jednorazowych ofiar, zamianowalo inkaseu- 


tem swym p, Jana Tarczyńskiego, urzędni- 
ka tutejszego magistratu. "Pan Tarczyński 
przyjmuje składki członkowskie 'i ofiary do- 
rowolue eodziennie w biurze magistratu 
od 9 do 3 po południu, z wyjątkiem świąt 
mroczystych i dni galowych. W chwilach 
wolnych p, T; obchodzi domy zamożniejszych 


|mieszkańców. Nowe to usiłowanie Rady 


zarządzającej naszego Towarzystwa dobro- 
czynności, w celu pomnożenia dochodów, 
mieszkańcy Piotrkowa powinniby przyjąć 
nader sympatycznie, bo biedy mnóstwo i zi- 
ma—owa macocha nędzarzy—za pasem. 
Komisyja poborowa  piotrkowska 
ukończyła już swoje ezynności. Prowizo- 
ryczne jej biuro w koszarach wojskowych 
zostało zamknięte. 

— Licytacyje w tutejszym rządzie gu- 
beruijalnym na budowę i konserwacyję dróg 
w gub, piotrkowskiej, odbywać się będą 
w dnin 61 7 grudnia. (Vide rubrykę licyta= 
су) na str. 3-ej.) 

— Ekspłoatacyja naszych kopalń, Do- 
wiadujemy. się, że mieszkaniec naszego mia- 
sta, p, Stanisław Chrzanowski, pierwszy od- 
krywca pokładów węgła brunatnego pod 
Łodzią we wsi Stoki, złożył w kancelaryi 
naczelnego inżyniera I okręgu Górniczego 
w Dąbrowie. p. Kondratowicza podanie wraz 
a wszelkiemi dokumentami o koncesyję na 
eksploatacyję rzeczonych pokładów na prze- 
strzeni 250000 sążni kwadratowych. Poda- 
nie złożone zostało na imię p. ministra rol- 
Ион i dóbr Państwa, Nazwa kopalni „Lu- 

WIK”. 


W Szczercowie w pow. łódzkim 
z Ga le Fv władzy gubernijalnej targi 
tygodniowe wyznaczone zostały we czwar- 
tki. 


— Nowe farbi: W tych dniach 

zatwierdzony został przez władzę miejscową 
projekt budowy wielkiej parowej farbiarni 
eresy John w Łodzi. 

— Służba sanitarna naszej gubernii 
składa się: z 212 lekarzy mężczyza, 4 leka- 
rzy kobiet, 14 weterynarzy, 25 dentystów, 
828 felczerów, 110 akuszerek i 75 wiejskich 
babek. Jeden lekarz wypadada na 4070 
osób, jeden felezer na 4070 osób i jedua 
akuszerka na 4137 kobiet. Aptek istvieje 


|w w gubernii 66. Jedna apteka obsługuje 


20299 ludzi. 

— Bruk drewniany. W tych dniach ma- 
gistrat łódzki przyjął od towarzystwa peter- 
sburskiego budowy bruków “ulepszonych 
2490 saż, kwad. bruku drewnianego w ce- 
nie ро 32 ts. 50 kop. za sażeń kwad. 

— Kasa pomocy otworzona w Łodzi dla 
ZW towarzystw akcyjnych przę- 
dzalni wełnianych i bawełnianych. L. Ku- 
nitzera rozwija się coraz pomyślniej, Ka- 
pitał jej doszedł już do 47,458 rs, a w su- 
mie tej mieści się wkład firmy do wysokości 
20885 rs. Uczestników kasa liczy 65, wno- 
szących 5 0, od pensyj miesięcznych. Ka- 
żden uczestnik po upływie lat 10 dostaje 500/, 
po 15 latach 60%, a po 20 cały przypadają- 
cy nań udział. 

— Stary rynek w Łodzi niebawem zmie- 
ni swą niehygieniczną postać. Zamiast bru- 
ku z kamienia polnego wylany zostanie аз- 
faltem na betonowej podstawie, a brudne stra- 
gany zamienione będą przez stoliki żelazne 
składane. 

— Gołąb pocztowy. W tych dniach 

d Zawierciem włoścjanie schwycili gołę- 

ia pocztowego, który na skrzydłach miał 
znaki W. S. M. i napis po niemiecku „Wroc- 
ław Nr. 85 Kuryjer“. Na prawej nodze 
schwytany gołąb miał kółko z Nr. 418 a na 
lewem skrzydle trzy czerwone pieczęcie. 

— Towarzystwo akcyj W Myszko- 
wie organizuje się towarzystwo akcyjne 
[ДУРТ Angusta Szmelcera z kapitałem 
zakładowym 1,000,000 rs. rozdzielonym na 
2 tysiące akcyj. 

— Nowe kopalnie. W pow. olkuskim 
odkryto kopalnie rudy żelaznej we wsi Jaro- 
szewice na przestrzeni 25 tysięcy saż kw. 
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— Nominacyje. Mianowani zostafi: Kan- 
cefista rządu gubernialnego piotrkowskiego 
Michał Iwanow—sekretarzem urzędu pawia- 
towego w Brzezinach; Mikołaj Czernowołów, 
kancelistą rządu gubernialnego piotrkow- 
skiego,  Uwolnieni zostali po wysłużeniu 
vałkowitej emerytury: archiwista rządu gu- 
bernialnego piotrkowskiego Romuald Stami- 
rowski i kasyjer łódzkiej kasy powiatowej 
Szymon Stepanow.  Uwolnieni zostali na 
własne żądanie: leśniczy lasów Zgierskich 
Jan Bekkier i sekretarz urzędu powiatowe- 
бору Brzezinach Michał Nomerowski, z po- 
wodu choroby. ` 

m Zmiany w duchowieństwie. Przenie- 
sieni zostali wikaryjusze: ks, Feliks Janu- 
szewski z parafii Goszczanów — do_parafir 
Drużbice w pow. piotrkowskim; ks. Edward 
Kopczyński—do parafii Rzgów w pow. łód: 


kim iks. Stanisław Bukienieki do parafii | 


Widawa w pow. łaskim, 

— Dla wnucząt St. Jachowicza, któ- 
rych losem zajął się „Kuryjer Warszawski“, 
złożyli w naszej redakcyi: Oleńka Czyńska 
kop. 60, J. Z. kop. 20; Jadzia i Mania L. kop. 
15; Miecio i Wacia 7. kop,5; Hania Mary- 
sia kop. 15; razem rs. 1.kop. 25, które odeš- 
lemy do redakcyi Kuryjera, 

— Kronika wypadków 
bernii. W pierwszej połowie Października r. b, 
było pożarów 20. W tej liczbie 2 podpalenia 3; 
z nieostrości 5; z niewiadomej przyczyny 10; z nie- 
dbałego utrzymywania kominów 2. Straty wyniosły 
238,000 rs. Wypadków nagłej śmierci było 13; 
dzieciobójstwo i; zabójstwa 2; znaleziono trup 
dziecka 2; poranień 2; napadów 4; mieszczęśli- 
wych wypadków, uszkodzeń i kalectw 8; kradzie- 

у 13, 


w ogu- 


— ween 
Listy od Redakcyi. 


— Autorowi „luźnych myśli“ 
łaskawym korospondentom naszym składamy ser- 
deezne dzięki! Żałajemy niezmiernie, że wyjątko- 
wa obfitość korenspondencyj (które cenimy ponad 
wszystko) przypadła właśnie w tym czasie, kiedy 
drukarnia, zajęta składaniem Numern Gwiazdkowego 
nie jest wstanie składać nam większych nnmerów 
zwyczajnych, Zapewniamy jednak Szanownych Pa- 
nów, że, co najwyżej, możemy mię Spóźnić z wy- 
drukowaniem każdej nadesłanej nam łaskawie ko- 
respondencyi o jeden tylko numer (ito nb. wtou- 
сдав, jeśli jej treść nie starzeje się przez to). Wo- 
góle, korespondencyje stoją п nas zawsze na pierw- 
szym planie; dajemy im znaczenie najważniejsze 
i=zawsze naczelne w „Tygodniu“ miejsce. 


—e3— 


i innym 


ROZMAITOŚCI 


= ТОО, letnia rocznica węgla 
kamiennego, W Belgii w końcu r. b; za- 
mierzono uezęić 700 18а rocznicę węgla kamien- 
nego, odkrytego jakoby w r. 1197 w Linttieh. 
W rzeczywistości węgiel kamienny znany był Eu- 
ropie w czasich starożytnych, Naturalista Te- 
ofast zmarły w r. 287 przed Narodzeniem Chrystu- 
sa wspomina 0 Litlau trax czyli węglu kamiennym 
używanym przez kupców greckich. Wiele tekstów 
łacińskich z pierwszego tysiącolecia naszej ery mô- 
wi o węglu kamiennym, a karta z r. 858, określają: 
ca stosnnki wassalów opactwa Peterbeaurou do 
suzerenów, wspomina о węglu kamiennym jako 
o przedmiocie użytku «domowego. We Flandryi 
z dawnych czasów każdy chłop znał węgiel ka- 
mienny i jego zastosowanie. 

ZZ 


Licytacyje w obrębie gubernii. ~ 


— 18 (80) listopada w urzędzie pow. łódzkiego 
na sprzedaż wywrotów z lasów Zgierskich, 

— L (18) grudnia w magistracie m. Piotrkowa 
na budowę З wierconych studzien na ul. Odeskiej, 
Rzemieślniczej i Moskiewsktej w Piotrkowie, od 
sumy 3805 r Кор.; oraz na dzierżawę od 1(18) 
stycznia 1898 r. do 1(13) stycznia 1904 r. działką 
ziemi w m. Piotrkowie рой nazwą „Moryc“, od 
810 rs. 39 К, rocznie, 

— 17 (29) listopada w magistracie m, Łodzi na 
dzierżawę do 1 (18) stycznia 1904 roku $1- sklee 
pów na Nowym i. Starym rynku w m, Łodzi. 

— 8 (20) grndnia w kuncelaryi szpitala 
Ducha w m. Rawie na dostawę w ciągu 1898 r. 
artykułów żywności i lekarstw dla tegoż szpitala, 
na sumę. 7546 ra, 24 kop. 

— 24, 26 listopada (6, 7% grudnia) w nrzędzie, 
gub. na knoserwacyją w ciągu 1898 r, dróg влозо- 
wych I rzędu i znajdujących się na nich mostów 
a mianowici: 

— 24 listopada (6 grudnia) w рою, piotrkowskim: 
1) traktu Piotrkowsko-Kieleekiego, od sumy 9013 
vs. 26 kop. 2) Piorkowsko-Wieluńskiego, od sumy 
5010 rs.; 8) Piotrkowsko:Łódzkiego, Piotrkowsko- 
Łaskiego, Tuszyńsko-W olborskiego i Piotrkowsko- 
Rawskiego, od sumy 6280 rs. 15 Кор: ш рош. no- 
woradomskim; 4) Radomsko-Przedborskiego, Wie- 
lmńskiego, Włoszezowakiego i Częstoehowsko-Kie- 
leckiego, od sumy 9166 rs. 79 kop; w pow. często- 
chowskim; 5) Częstochowsko-Wieluńskiego z dosta- 
wą narzędzi drogowych, od sumy 7385 rs. 65 kop, 
6) Częstóchowsko-Herbskiego i Ozęstochowsko-Kie- 
leckiego od sumy 3981 rs. 18 kop.; 7) na restaura- 
«уја 25 mostów na traktach I rzędu od sumy 2586 
ra. 90 k. w pów, brzezińskim: 8) Łódzko-Rawskiego 
od sumy 5085 rs. 14 9) Tomaszowsko-Łódzkie- 
go i Piotrkowsko-Raw: od sumy 6955 rs. 
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Szczekocińskiego z dostawą narzędzi drogowych, 


od sumy 5265 rs. 63 Кор; 11) Niezdarsko-Pilickie- 
go, od sumy 6844 rs. 66 kop. 


— 2% listopada (7 grudnia) w pow. łódzkim: 


12) na wydrukowanie części Łódzko - Zduń- 
skowolskiego traktu I rzędu na przestrzeni 
410 вай! od sumy 8607 rs. 81 k.; 18) Łódz- 


ko -Zduńskowolskiego па przestrzeni 250 sążni, od 


8084 ra, 54 k.; 14) Tomaszowsko-Łódzkiego z do- 
stawą marzędzi, od sumy 7024 rs, G6kop. 15) Piotr- 
kowsko-Łódzkiego „i „ Tuszyigko-Wolboyskięgo, od 
sumy 8549 ra, 11 Ке 16) Łódzko-Zduńkowólskiego 
i Tomaszowsko-Pabijanickiego, od sumy 8971 rs, 
52 kop.; 17) Zgierko-Łęczyckiego, od sumy 7520 rs. 
18) Łódzko-Rawskiego i Łódzko-Poddębickiego, od 
sumy 9279 rs. 59 kop. w pow. łaskin: 19) Toma 
szowsko = Pabismiekiego,  Łódzko-Zduńtkowolskiego, 
Piotrkowsko-Wieluńskiego i Piotrkowsko-Baskiego, 
od sumy 4852 rs. 70 kop.; 20)na restauracyję mo: 
tów na traktach I rzędu, od sumy 877 18, 8 Ко 
w pow. rawskim: 21) Łódzko-Rawskiego, Piotrkowsko- 
Rawskiego, Nowomiejsko-Skierniewickiego i Gróż 
jecko-Opoczyńskiego, od sumy 8948 rs. 24 kop. 

— 9.(21) grudnia tamże па wybrakowanie czę- 
ści ulicy Nawrot w m. Łodzi, od sumy 17766 rs 
36 kop. in minus, 

— 27 listopada (9 grudnia), 4 (16), 11 (23), 18 
(30) grudnia, a także 23, 30 grudnia (4, 11 stycznia 
1898 r.) na rynku w m, Łasku na sprzedaż inwen- 
tarza żywego i martwego. 

— W duiu 2 (14) stycznia 1898 r w sądzie 
okręgowym piotrkowskim na sprzedaż nieruchomo- 
ści w m. Zgierzu przy ul. Zagrzańskiej pod 


% 148,149, od sumy 9,900 ra. 

RES” Poleca się pierwszorzędny 
, a tani Hotel Angielski 

w mieście Częstochowie, w blizkości 

dworca kolei żelaznej. 


Ruch pociągów na stacji Pidtrków. 


do Granicy: | 
N1 Kuryjersktfprzych. | 2 | 30 |) o 
(2 klasy) (ео 2 | 35 \) AJ 
№ 5 Pospieszny f przych, 4 | 18 |) po połuś 
(3 klasy), odchod. | 4 | 28 |) аши 
№ 9 Osobowo- (przych. 9 21 } 
poczt; (8 КІ.) (odehod. | 9 | 81 Р 
№ 13 Osobowy lad ch, | 10 53 \} wieczę- 
(918 klasy) odchod, | 11 3 |f rem. 
przych. | 12 | 15 
Nia Osobowy {уб (aa зв раша, 
№51 Osobowy fprzych. | 4 | 20 
(2,3 i 4 kl.) (25: 4 | 45 |} Teno: 
do Warszawy: 
№ 2 Kuryjerski g przych, | 8| a |y 
(2 klasy). odchod. | 8 | 9 |} Póki, 
ZEE 1 | 82 |) w potu- 
(8 klasy).  (odehod. | 4 | 42 | dnie, 
№ 10 Osobowo-/przych. | 5 | 49 |) po potu- 
poczt. (3 kL) |odchod. | 5 | 67 |} dniu, 
N 14 Osobowy (przych. | 8 | 13 | 
(818 klasa). (odchod. | 8 | 28 ) хаш 
„(przych. | 11 | 80 |w nocy. 
% 16 Osobowy fi | 5 | 55 | róno, 
N62 Osobowy (przych. | 4 | 46 
(2,3 14 kl.) {ео 5| 6 ) н 
Pociągi miejscowe | 
(Ni 17 | Do Piotrkowa pray- 
chodzi z Warszawy | 9 | 20 |w nocy. 
№18} Z Piotrkowa wy-| 
chodzi do Warsz: | 8 | 15 |wieczoreni 


 ROZKOSZE MAŁŻEŃSKIE. | 
Ciekawe wskazówki dla nowożeńs 


„О, бз ӨЛ 51 Z ЮЕ. ЕЛА. 


ców znajdują się w Trylogii 
Brzęckiego, zwłuszcża w roz- 
dziale : „Szczęście“, podane są pr: 

tyczne rady dla niedoświadczonych lu- 
dzi, Cena tej książki rs. 1 z przesyłką 
ra. 1 k, 10.—Nabyć można w Warsza- 
wie, ul. Senatorska 17 mieszk, 4 u Jana 
Robszlegera. 1—1 


Dwory Stanislawa Moniuszki 


wydane staraniem sekcyi imienia Mo- 
niuszki przy Warszawskiem Towa- 
rzystwie Mużycznem na uczczenie 95 
rucznicy śmierci mistrza, Sonety krym- 
ski Wyciąg fortepianowy do śpiewu 
z tekstem polskim i niemieckim ra, 4 
kop. 50; Głosy orkiestrowe rs. 5; Gło- 
sy chóralne—słowa polskie i niemiec- 
kie rs. 1 К. 95; Glosy chóralne — sło- 
wa rosyjskie i włoskie ra. 2 „К. 20; 
Partytura orkiestrowa (w odpisie). 
Układ fortepianowy na 4 ręce rs. 2. 
Bajka. Uwertura na orkiestrę, Party- 
tura orkiestrowa rs. 2k. Głosy 
orkiestrowe rs. 5, Słara piosenka — na 
solo tenor i chór dwugłosowy żeński 
z towarzyszeniem fortepianu i głosy 
k. 90. Kochanka hetmańska — uwortura 
na fortepian na 4 ręce rs. 1 К. 50. 


T Arrar oT 
Księgarnia *%” 
jest do odstąpienia na dogodnych 


warunkach w Noworadomsku, 
[Wiadomość tamże, u K, Jurkowskiej. 


Kazim. Sapińskiego 
WĘGIEL kamienny, KOKS, WĘGIEL drzewny, 


SKŁAD: przy rynku Aleksandryjskim 
obok ogrodu po-Pijarskiego w Piotrko- 
wie. Obstalunki należy robić w składzie. 
jOdstawa natychmiastowa. (26—1) 


Akuszeryjny zaklad 
prywatny akuszerki W. D. Przyjmuje 
па czas dłuższy bez meldunka, udziela 
porad paniom potrzebującym zupełnej 
Klyskrecyi, zaopatrzony w utensylija za- 
bezpieczające zdrowie chorych. Poko- 
Ше oddzielne i wspólne, cena przystępna. 
Królewska 31 wprost Suskiego Ogro 
u w Warszawie. 


(WBO. 6064) (142—5) 


2 tokarzy i 4 ślusarzy 
maszynowych, 


zdolnych w swym zawodzie, znajdzie 
stałe zatrudnienie w fabryce maszyn 
w Mijaczowie, Śt. dr. żel, Myszków. 


Skład główny w składzie nut Gebeth- 
nera i Wolffa w Warszawie. (3—1) 


(4—4) 


ЕТЕНЕ 
pracownia obuwia 


mezkiego, damskiego i dziecin= 
nego, która z dniem 1 października 
otwartą została w Piotrkowie,w do- 
эпи p. Adamczyka przy ulicy Mo- 
skiewskiej—polecając się z swym to- 
warem względom Szanownych Pań i Pa- 
nów, zapewnia najsolenniej, że potrafi 
zadość uczynić wszelkim, najwyszu- 
kańszym Ich wymaganiom. Ceny bar- 
dzo mmiarkowane. Materyjał wyboro- 
уу. Robota na termin (928—5) 


Zysman, krawiec damski 


(dom Krygiera--wprost gimn. żeńsk.) 


Płaszcze, okrycia, rotundy, pokrycia 
па futra i wszelkie tego rodzaju sezo- 
nowe roboty wykonywa najdokładniej 
i najsumienniej, tak ze swoich jnk i z 
powierzonych sobie materyjałów 


Zysman, krawiec damski 


(dom Krygiera— wprost gimn. żeńsk,) 


Do dzisiejszego numeru dok 
arkusz 12 powieści p. t. 


„OBOW LĄ ZEJIL'* 


Па gwiazdke! 


Selenity, kamienie uralskie, zabawki 
i meble bambusowe sprowadziła 


L. LIPSKA 


Sosnowiec uł. Modrzejowska 
wprost Olszewskiego, dom Weinreba, 
(1—4) 


Łekcyje Tańców. 


Udzielam we własnym salonie, dzie- 
ciom od lat 8-u i dorosłym osobom, we 
wtorki, czwartki i soboty, o godzinie 
1-те} wieczorem, a także po domach 
prywatnych gdy się zbierze najmniej 
р: Przyjmuję ой 11-16] гапо.— 
Ulica „Moskiewska,“ dom W-go Wegi 
skiego dawniej Bartenbacha, dom naro- 
пу przy jatkach 2-0 piętro, na drzwiach 
ogłoszenie. _ Nauczyciel Tańców 
(3-3) Aleksander Brelewski. 


D-r ТШ Шш 


po powrocie z zagranicy = przyjmuje 
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* |spocyjalnie z chorobami uszu, nosa, 


gardła, krtani i płue.— Częstochowa, 


dom Homburga. (8—3—2) 


4 тҮрЕТЕМ Ж 48 
Księgarnia A cz. mar; 
«ә єй 
К. KOSSAKOWSKI 7. ZALESKI 
osnowiec П 
Materyjały piśmienne i rysun- SKŁAD WINiDELIRKATESOW 
kowe. (52—4) w Piotrkowie w domu własnym, w Warszawie w pałacu J. W. Ordynata Krasińskiego, poleca 


> 


Potrzebna jest zaraz 


NIEMKA 


na godziny do konwersacyi i lekcyj 
języka. Wiadomość; Piotrków, ulica Pe- 
tersburska dom Regierera 1-sze piętro 
u Айж. Kleyny, (3= 2) 


nej w Warszawie. 


x 


кс 


wina węgierskie, tokajskie, lecznicze, odznaczone MEDALEM SREBRNYM na wystawie hygienicz- 
Poleca również wina krymskie na szezepach węgierskich, miody stare, 


madery i koniaki odstałe, 


L.Bakalije i delikatesy sezonowe w najlepszych gatunkach..! 
Przy składzie win w Warszawie znajduje się wykwintnie urządzona Restauracyją. Przyjmuje zamówienia na ze- 


brania towarzyskie i uroczystości weselne. (6—2) 


её 


W majątku Przeręb jest do sprze- 
dania 


KNUR DWULETNI 


rasy Lincoln-Sehein. Cena przystępna. Е е 
Bliższa wiadomość na miejscu lub listo- FozPowszechni niebawem w Cesarstwie 
wnie pod adresem: Maryja Makólskaj _ | Królestwie Polskiem firma 


w PRZERĘBIE przez GORZKOWICE 
Mad, Г Eji AS Zyg. Mamlok w CE 


рек Dla Kaszlących i Ostabionych. 


EKSTRAKT 1 KARMELKI 
„LELIWA* 


Opatrzone marką fabryczną, zatwierdzoną przez Depar- 
tament Handlu i Przemysłu Nr. 15426/1121. 
Wyłączna sprzedaż w Aptekach i Składach Aptecznych. 
РЧ (WBO. 5214) (0—9) 


ЖЭС Dla Kasziących i Ostabionych. IFW: 


| R ——=——=—=———===гт G ы ш 
W lesie dóbr donacyjnych w gubernii Radomskiej pod Przedbo- 
rzem mad Pilicą 


do sprzedania: 


1050 szt. nasienników sosnowych, 
583 szt. starodrzewu sosnowego i dębowego, 
1380 szt. starodrzewu brzozy i osiczyny, 
46 morg. poręb bieżących. 

Wiadomość u pełnomocnika właściciela majoratu w War- 
szawie, ulica Piękna Nr. 5, mieszk. Nr, 6; lub u Admini- 
Teor lasu W-go Antoniego Strzeleckiego w osadzie Przed- 

rz. (2—1) 


ооооооооооооооооооооое 


KALOSZE 


Rusko - Francuzkiego Towarzystwa Akcyjnego 


PROWODNIK 


Pod względem trwałości i fasonu bez konkurencyi. Nabywać 
można we wszystkich sklepach galanteryjnych i magazynach 
obuwia oraz w składach: 


Jeneralnego Reprezentanta 


Juliana Meisel 


T WAŻNE I 


MYDŁO z „Kurzego ziela“ I. OKIC'A 
wynalazku ks. Kneippa 


ооооооооФоооФо- 


WARSZAWA, Nalewki 16, Telefonu 965 
Rd: ж Senatorska 22, cj 964 
ŁÓDŹ, Piotrkowska 49, Š 60 


(WBO: 6433) (4—2) 
ооооооооооооооооооооо 


Leser і Łukowicz 
BIURO TECHNICZNE 1 DOM HANDLOWY 


W Warszawie, Włodzimierska 16 
póstadają na skladzie polecają po przystępnych cenach: 
Motory gazowe i naftowe słynnej angielskiej Fabryki Bravi Crossley 
w Manchester. Turbiny parowe i turbo - dynamo maszyny. Lampy 
elektryczne łukowe i żarowe. tury lane | kute, gazowe oraz łączniki 
do tychże, tudzież К: cyjne i wodociągowe przybory. Gumowe 
wyroby Potersburskiej Fabryki Pasy skórzane i sierściowe. Węże 
parciane Bronz-fosfor metal biały, Stal narzędziowa, Pilniki Atkinsa 
w Szeffieldzie. 
Dostawa wszelkiej armatury i artykułów technieznych. 
(W. В. 0. 5613) 


ооооооооооооооо 


° 


(12—7) 


MALENDARZE Józefa Ungra na r. 1898. 
Kalendarz Warszawski lllustrowany 
Popularne-Naukowy. 

Wydany obecnie kalendarz na rok 1898 liczy 58 rok istnienia, mieści 
w sobie artykuły najcelniejszych w literaturze pisarzy, obszerny dział infor- 
macyjny i adresowy, taryfę domów, przepisy pocztowe i telegraficzne. Cena 
kalendarza kop. 50. 
DZIENNIK 


cena egzemplarza ozdobnie oprawionego kop. 20. 


BALENBARZ SCIENNY 
сепа egzemplarza kop. 15. 

Do nabycia we wszystkich księgarniach, Biurze Ogłoszeń Ungra Marszałkowska 100 
wprost kolei, oraz w Warszawskiem Biurze Dzienników Ungra Wierzbowa 8, wprost 
Niecatej. 

Osoby zamieszkałe па prowineyi, jeżeli pod adresem wydawcy nade- 
szlą rubla jednego na powyższe trzy kalendarze, otrzymają takowe franco, 
jeżeli zaś nadeszlą należność na którykolwiek egzemplarz pojedyńczy, w ta- 
kim razie uprasza się o dołączenie po kop. 10 do każdego egzemplarza na 
koszta przesyłki. Kalendarze na Żądanie wysyłają się za zaliczeniem, doli- 
czając 10 kop. za kwit pocztowy. 

Adres; JÓZEF UNGER, Warszawa, Nowolipki 2406 (7 nowy) wprost Dzikiej. 

(WBO. 6466) (3—1) 


Тако КҮ ҮКҮ 


Warszawa, Miodowa Л 4. 


polecają: 


Młocarnie sztyftowe Claytona, cepowe Ce- 
gielskiego. 

Bukowniki do koniczyny maneżowe od 79 do 
370 rubli. 


Wialnie, Młynki, Trieury, 

Parowniki do kartofi „Reforma* trwałej i prostej 
konstrukcyi, powszechnie uznane za najlepsze, 
a nagrodzone w r. b. wielkim medalem srebrnym 
na wystawie rolniczej w Warszawie. 

Płuczki do kartofli, Rozdrabiacze do parowa- 
nych kartofli. 

Sieczkarnie Bentalla, Siekacze, Szarpacze do 
okopowych, 

Rozdrabiacze do kuchów, Gniotowniki do zboża. 

Śrótowniki „Excelsior“ Kruppa w Grusonwerk. 

Brony do łąk „Laacke* nowej konstrukcyj. 

Centryfugi „La Silencieuse*,  Chłodniki 
mleka. 

Masielnice, Wygniatacze, oraz wszelkie inne 
maszyny i narzędzia rolnicze. 


do 


Cenniki i Opisy wysyłamy franco 
na żądanie, 
(WBO. 6210) 


- Redaktor i wydawca Mirosław Dobrzańs 


Дозволено Цензурою. 


Печатано въ Петроковбкой Губернекой Типографін. 
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jakgdybyś była na jej łasce, ona gra rolę pani domu. 
Czy wciąż za nią przepadasz?.. 

— „Коеђат ją może więcej niż kiedykolwiek. 
Gdybyś wiedziała, jaka jest dla mnie serdeczna; szcze- 
gólniej wieczór, gdy jesteśmy same u siebie. 

— „Tak, wtedy, gdy nie ma nie innego do 
roboty... 

„Ale ciotka była zawsze do niej uprzedzoną 
i nie dała się rozbroić nawet teraz, gdy przed śliczną 
narzeczoną wszyscy radziby pyłki zdmuchiwać, a ja 
pierwsza. 

„Prawda, że ona istotnie umie sobą zająć wszy- 
stkich. Kiedy po jej przyjeździe wspomniałam, że mam 
zamiar zaprosić kilka osób z Paryża, dla rozruszania 
okolicy, powiedziałam z taką zabawną minką: „Ja 
sobie sama poradzę“ że się roześmiałam i nie роргові- 
łam nikogo. Istotnie też rozruszała tu wszystkich, 
rozweseliła całą okolicę, 

Podezas gdy to piszę, dochodzi mnie przez otwar- 
te drzwi szept ich rozmowy. Są szzeęśliwi, zupełnie, roz- 
kosznie szczęśliwi!.. Robert porzucił swoje stndyja, nie 
robi nie, nie dba o przyszłość, kocha i ta miłość zapeł- 
nia mu życie, I jemu zdawało się przez chwilę, że mnie 
kocha!.. to blade, spokojne uczucie brał za miłość... Drżę 
jeszcze gdy pomyślę, że. ta potężna miłość mogła go 
była ogarnąć po ślubie. Oh! gdy o tem pomyślę wszy- 
stko wydaje mi się lekkie i ból mój, i straszna, samotna 
przyszłość przedemną. Bo teraz nie wyjdę już za mąż. 
Wiem; że nie pokocham nigdy... kochałam i... tu mogę 
to powiedzieć—kocham dotąd, kocham namiętniej, silniej 


ә? 8 na afepz  "foodrmfeu auw yoq OT, "Oşo 
Yapo rmesezo i ydunoezs few әшш ep к Sompa 
tferqlormu Koskzsy  "aruojomopez 1 foods эвмерп 
tzpòzsm dzsuu овд el e 'qoKuozooziea 95979 tu 
K10z091% r Кредо *oqeq Вер y ‘seu тур pęomfozidn M 
Ds ezpesozid owjzposts 09 uz emqsjgdsod ром 
góqooru rzpnq oawsyozpem ouemojyofoid ro70p 
'фәвә 
-vad qokuzośiogstą 0800 м pezpryzsozid 07 пш їзїш 
tegroqoy u pórmed унш ө] orum тмир IN — 
gnor oreys ds 19 оу — 
"euezsarmz orsz ера 
"Уу лә 007010 pepod Aq 'arepejs | oozy arqars {ото 
nu wełezeysm ‘огаш op ds reunskzid | PASM 
чавуш aHr"auqopodopawi] — 
*mowqe3 ooms ouyo zozad Киза Кодов А — 
"aso od brs wopuzpeyo 
-д74Ч oz is тш ofepg лиху zuf uf Ау — 
g9eM1gzo1 бв Åq *gofiqod 790 ү — 
рә 
Dwu auu pęorpzez oziounq m ош шәр — 
"оошой м gsf Azad qwupof пш 
wełS0w oy  *atufesefq әш vu pezafods poqoy 
“до8әтәнүр 2819] 
wea zpormod—towpq wrepop—jtpaesd үү — 
*U0Sloj 
Jof тмн п әд ош nyqiwazo ogonkujs oomo 
X o3ozonp ‘joy voor UEOAEZototoqog" — 
*19700M 1919 otuur erp 07 fsg“ 
qowu обу ба цо 1 drs otformo үрәтв дү 


— +6 — 


niż kiedykolwiek. Dziś jednej tylko rzeczy pragnę, by 
nikt nigdy nie podejrzewał prawdy. 

„Robert jest zakochany, a przytem taki jakiś dzi- 
wny, niespokojny jak gdyby się bal, by mn szeżęścia jego 
kto nie wyrwał, Chciałby przyspieszyć dzień ślubu, nie- 
cierpliwią go wszelkie przygotowania i zwłoki, Jest w 
tem coś więcej nad zwykłą niecierpliwość narzeczonego. 
Wspominał mi kilkakrotnie o jakiejś niechęci, którą 
wokoło siebie odczuwa. Ја tłomaczę to sobie wprost 
ciekawością gawiedzi, a może i potrosze zazdrością, 
które budzą w biedakach pieniądze, płynące rzeką na te 
przedślubne przygotowania. A jednak, że jest w tem 
toś niezwykłego odezuwam nawet ја, ja, którą zdaje 
mi się wszyscy tu dość lubią; i na mnie patrzą jakoś 
niechętnie, powiedzieć co w tem jest nie można, ale się 
to doskonale odczuwa. 

„Robert ma jeszcze i inny powód naglący go do 
pospiechu, Przez tyle lat mówiono w okolicy o naszem 
eństwie, tak dlugo łączono nasze nazwiska, że boi 
się widocznie, by jakieś echo tego projektu nie doszlo 
do Bdmei i dziwna rzecz, nie miesza go to zupełnie, że 
zerwaliśmy ze sobą, ale widocznie wstydzi się tego, że 
o małżeństwie tem myślał kiedykolwiek. 

„Edmea udaje zazdrosną, co widoczną sprawia 
mu przyjemność,  Onegdaj gdyśmy po obiedzie obsie- 
dli kominek Edmea zagadnęła mnie nagle. 

— „Marto, ty co tak dawno znasz Roberta, czy 
powiesz mi prawdę? 

== „Qzyż on sam ci jej nie mówi. 

— „Ah! Boże, panowie uważają sobie za zaszczyt 
i obowiązek kłamać przed , narzeczonemi w pewnych 
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kwestyjach. Ja oczywiście nie kochałam przed nim ni- 
kogo, mam lat osiemnaście i jego pierwszego z męż- 
czyzn znam dobrze, ale on ma lat trzydzieści i mógł 
spotkać inne kobiety przedemną... 

== „Oh niezawodnie! — odpowiedziałam z uśmie- 
chem. — W Paryżu spotykał ich codziennie setki, pra- 
wdopodobnie nawet zanim ciebie poznał mówił z inne- 
mi kobietami. 


— „Wiesz dobrze, że nie о to mi chodzi, Wiem, 
że musiał miewać i awanturki różne... no, no Marto, nie 
marszcz tak brwi, otóż o to mi tak dalece nie idzie, ale 
bolało by mnie to, gdyby mógł myśleć kiedykolwiek 
о ożenieniu się z inną niż ze mną... Czy starał sią kiedy 
о kogo... czy był z kim zaręczony?.. Robert błagalnie 
patrzył na mnie. Zdobyłam się na uśmiech, 

— „Wątpię bardzo, by tak było. Pani dAncel 
pragnęła mu wyszukać żony, gdyby tylko jaką dla 
niego znalazła, przypuszczam, że byłaby o tem mnie, 
jako swojej najlepszej przyjaciółce, powiedziała. 

— „Ale niezawodnie musiała myśleć o tobie? 

„Ah okrutna!.. okrutna! Jakim cudem zdołałam 
odpowiedzieć spokojnie, jakim cudem nie zemdlałam... 
jak się zdobyłam na odpowiedź, nie wiem, 


„Głos mój dźwięczał mi jak cudzy, gdy siląc się 
na uśmiech powiedziałam: 
-= „Ja i Robert byliśmy dla siebie bratem i sio- 


strą... uie można było myśleć o małżeństwie. 


Edmea zadowolona widocznie pochyliła się nad 
kominkiem, by poprawić głownie, a Robert zbliżył się, 
by jej dopomódz, przechodząc obok mnie ścisnął mi 
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la co się z nią @ Marta uśmiechała się do niej, to 
jej wystarczało, nie wiedziała jak dalece ten uśmiech 
był bolesny, Często eałemi godzinami usuwała się z sa- 
lonu, a nikt nie zauważył jej nieobecności, Wtedy prze- 
biegała gorączkowo aleje parku albo ehroniła się do 
swego buduaru. 

Rzadko nawet zaglądała do dziennika, nie mając 
odwagi badać swego biednego serca. 

Pewnego dnia jednak zatęskniła za tym wiernym 
powiernikiem swoim. 

„10 września. 

„Za dziesięć dni będą już poślubie, odjadą i wszy- 
stko się skończy. Ah! gdyby to przeszło jaknajprędzej. 
Czy wystarczy mi sił do końca, czy się nie zdradzę, czy 
na mojej biednej, zmizerowanej twarzy nie wyczytają 
co się w mojem biednem sercu dzieje! Spojrzałam 
przed chwilą w lustro, jakże sią bardzo zmieniłam, jak 
estarzałam. — Wyglądałam zawsze na młodszą niż by- 
łam. Dziś dano by mi lat trzydzieści, któż jednak 
zwraca na to uwagę? Ciotka tylko, ona jedna, ukocha- 
na moja, poczciwa, martwi się tem i dręczy. Niedawno 
miałam z nią następującą rozmowę. 

— „бо tobie jest Marciu, (dla niej jestem za- 
wsze Marcią) jesteś mizerna, blada. 

— „Nie ciotusiu; jestem poprostu przemęczona. 
Znasz mnie i wiesz jak lubię spokój i ciszę. Otóż ten 
nieustanny gwar, ten zamęt, ci goście męczą mnie nad 
wyraz. Skoro się wszystko skończy i zostaniemy same 
i mnie będzie lepiej. 

— „Во też ta mała, ta „zachwycająca Edmea* 
rozpanoszyła się tu na dobre! ty wyglądasz przy niej, 


